CAE odnoszenie do domu miesięcznie mk. 5,50 || Administ 
| kwartalnie 


Komnnitat Stabu Generalnego 
Warszawa, 20 lipca (PAT). a 
Front litewsko-białoruski. 


„ W okolicy na półnóco-wschód od Wi. 
lejki i na odeisku Pierwszeje-RadeBzkowi: 
cze walki trwają z niesłabnącą siłą w 
dalszym ciągu, Równocześnie zaatakował 
nieprzyjaciel nesze oddziały w rejonie 
 Pusaczy Malibockiej i na linji rzeki Uszy, 

Bolszewioy otrzymują świeże posiłki, Zacię- 
te walki w toku, | a. 


Frent poleski. 


Nasze przednie oddziały dochodzą do 
Tutewa, leżącego na przedpolu Ruszych 
linji obronnych. Poza zwykłą działalno» 
ścią wywiadewczą i walką artylerji sytu- 
aeja bez zmiany, Na esłej połaci między 
Prypecią a Uberelą ludność męczona nie- 
słychanym chaszem rządów belszewiekieh, 
podczas których znikły elomantarne pejęcia 
o własności i z powodu zaniku pociechy 


ER 
eS 
ima 


religijnej tłumnie się garnie do naszych 
jakiekolwiek rządy i 


wojsk, presząe 0O- 
władzę. 


„Przy oczyszczaniu przez nasze od- 
działy terenu na zachód od Zbrucza ujęto 
jeszcze 1847 jeńców. W nasze ręce wpadł 
1 samolot nieprzyjacielski. resztą bez 
zmiany, A Se ” 

Wz. szefa sztabu generalnego 
pułk. Haller 


O przyłączenie do macierzy. i ś 


5> Cieszyn, 20 lipca (PAT). Wiadomość 
o konferencji czesko-polskiej w Krako- 


wie rozeszła się błyskawicznie to ca- 


łym Sląsku, budząc różne uczucia i za- 


pafrywania. Od 4 dni zjawiają się co- 


dziennie w prezydjum rady narodowej. 


a 


liczne delegacje 3% poza linji demarka- 
cyjnej z błagalnymi prośbami o obronę 
ludności polskiej i polskiej ziami. 


Wczoraj przyjachała z Łazów i Or- 


łowej deputacja złożona ze 150 kobiet. 
Członkinie depyfacji ze łzami w oczach 
prosiły księdza Londzina i dr-a Kunic- 
kiego, by rie dopuścili do oderwania 
polskiego ludu od macierzy polskiej. 
Onegdaj odbyło się manifestacyjne ze» 
branie w Krzeczoni przy Boguminie i w 
Trzyńcu. Zebrania jednomyślnie oświad 
czyły się przeciw wszelkim targom o 
= wsie czy powiaty, p i 


Wszystkich wårunków nie chcą wy- 
i konać. 


Nauen, 20 lipca (PAT). —Radjo warsz 
W odpowiedzi na notę marszałka Focha 
w sprawie zabójstwa sierżanta. Manheli- 
ma rząd niemiecki wyraża gotowość za- 
dośćuczynienia częściowego żądaniom 
Focha, a mianowicie wdrożenia śledz- 
twa celem wykrycia mordercy, wyraże- 
mia żalu, pokrycia kosztów pogrzebu 
oraz wypłacenia pewnego odszkodowa” 
"nia rodzinie zmarłego, pomimo iż taki 


vakre sieg 


warunek nie jest przewidziany przez 


prawo miedzynarodowe. 
Natomiast rząd niemiecki sprze- 


ciwia się nałożeniu grzywny na Berlin. 


w kwocie 1 miljona franków, co sprze- 
ciwiałoby się prawu międzynarodowemu. 


Biedny Kajzer! 


| Nauen, 20 lipca (PAT). Radjo warsz. 


Według „Kölnische Zeitung" były cesarz 
` jest pogrążony w głębokiej melancholji. 
nika on otoczenia: 
-pì na serce. 


Cesarz znów cier- | 


przemawiać na wiecu w sali „des Societes 


oraz ci, którzy jego popierają 


_ pliwości. 


acja otwarta od- 


Deputowazny komunista. 


„ „Prasa francuska stwierdza iż we Fran- 
cji istnieje oficjalnie partja komunistyczna. 
|— sekcja francuska trzeciej międzynaro- 


dówki.. K ; 
` Do partji tej obok ideowych i mniej 
ideowych anarchistów, których nawet przed 
wojną sporo było we Francji, należy obec= 


> < Łódź, Poniedziałek dn. 21 Lipca 14919 rokit, pe 


- Cena pojedyńczego. numeru 25 fenigów. 


| godz. 7 rano do 7 wieczór, 
od 7 do 10 rano, Redakcja „czynna od godz. 6 do 10 
- Redaktor przyjmuje od 4 do 6. _ 


nie zupełnie otwarcie wielu deputowanych 


2 frakcji „socjalistów zjednoczonych“, Je- 
den z nich, Aleksander Blanc, pisząc nie” 
dawno w „Hamanite“ o rewolucji rosyj- 
skiej, rozpcczął swój artykuł temi wy: 
„Będąc bolszewikiem, który nie  miESkuje 
swych przekonań”... oo SACA 

. (W tym właśnie charakterze deputowa- 
ny ten miał, według „Echo de Paris“ 


savantes“ na korzyść rewolucji rosyjskiej. 

Wspomniany srtykuł kończy Aleksan= 

der Blanc w następujący sposób: SA 

„Rząd i wszyscy których on popiera 

ją mie życzą 

sobie, aby rewolucjoniści rosyjscy porze 

polwukami rew olucjonistód 

francuskich, © RADAR 0 2 

<- Mimo to jedni jak i drudzy  pórozit- 

mieją się z tewolucjonistami wszystkich 

krajów. Mimo groźby rządu, mimo re- 
presje rządowe. Mimo wszystko, 


Rewolucja jest na porządku 
3 Gzissmysm, | 


Są to słowa końcowe artykułu depu- 
towanego — komunisty, | 
Prasa francuska słusznie zaznacza, 
iż z chwilą gdy bolszewizia przerasta par- 
tję. socjalistyczną i przybierą rozmiary 
sprawy. narodowej francuskiej, należało 
ustalić czeim jest właściwie bolszewizm. 


Utworzenie komisji parlas 
mentarneja 


- Oto dlaczego przeszło sto deputowa- 
nych lewicy zażądało od rządu utworzenia 
specjalnej komisji parlamentarnej dla zba- 
dania metod i rezultatów bolszewizmu, 

Exposć motywów tego. żądania pat- 
łamentarjuszy francuskich zajmuje według 
dziennika „Liberte“ 80 stronic druku. 


Memorjał deputowanych 
 iramouskis la 


Exposé zawiera fakty i cyfry zapoży” 
czone z raportów oficjalnych Lenina, Troc- 
kiego, Zinowjewa i innych członków cen- 
tralnego komitetu wykonawczego rad w 
Moskwie; nadto niektóre artykuły i iniore 
macje zaczerpnięte z dzicnników  bolsze» 
ickich. Zebrany w ten sposób materjal 
stawia zasady i konsekwencje ekonomiczne 
bolszewizmu w rzeczywistem świetle. 


Pochodzenie bolszewizmu. 


Przedewszystkiem jakie jest pocho- 
dzenie bolszewizmu? Nie jest to anar- 
ch:-m. Bolszewizm nie zrodził się bezpoe 
średnio z idei Bakunina lub Tołstoja, 
Jest to marksizm. jes 

W memorjale zestawione są wyjątki 
z prac Lenina i Trockiego z dekretami 
władz sowieckich wraz z wyjątkami z u- 
tworów Karola Marksa i Fryderyka Et- 
gelsa i rezolucjami socjalistycznych kons 
gresów międzynarodowych. Identyczność 
bolszewizmu z marksizmem, a zatemni Z 
zasadami „międzynarodówki* i wszystkich 
jego sekcji nie pozostawia żadnych wąt- 


Cała polityka bolszewizmu, w szcze- 
góle antywłoścjańska polityka, wypływa 
z zasady Marksa walki klas, - = 


WY YE EE 


w niedziele i święia 
wiecz, codziennie. 


© 


Mniemana „dyktatura proletariatu" 
Oznacza nietylko przewagę małej mnie- 
Szości nad większością całego narodu, lecz 


| 
| 


OGŁOSZENIA: 
== | mk. 2.25. Nekrologja — mk. 1,25. Reklamy po tekscie (4 szp 
— mk. 1.25. Zwyczajne (6 szp.) — 70 fen, Drobne ogłoszenia 
12 fen. za wyraz. Każde ogłoszenie najmniejamk, 1,20. 


Ja A p NT 


j Nadesłane przed tekstem i w tekście 


0 norozumieniu Czechów z Polakami, 


- Praga, 19 lipca (PAT). Cz. B. P. Or- 
gan stojący blisko prezydenta ministrów 
Tusare, zamieścił wczoraj na naczelnym 


„miejscu artykuł z okazji obrad czesko” 


także władzę bez kontroli małej mniejszo-= 


ści proletarjuszy nad większością proleta- 


ajatu, mniejszości arbitralnie wyciętej z 


szeregów klasy robotniczej samowładczym 
dekretem pięści autokratycznej. i 
„. Wszystkie błędy, wszystkie nadużycia 
i przestępstwa bclszewizmu wynikają z jego 
systemu | budowy. i | 
Stosując niewolniczo recepty Marksa 
komisarze ludowi zaraz po zamachu sta- 
nu, który dał im władze, anulowali po- 
życzki zagraniczne i wewnętrzne i przy- 
stąpili do socjalizacji finansów i kredytu. 
Rezultat tych reform jest dziś wyraźny. © 
_ Półroczny budżet „sowiecki zwolnio» 
ny z ciężarów“ kapitalistycznych długów 


zamknięty został z deficytem, wynoszącym 


w pierwszej połowie 1918 r. 750 milj, rt: 
bli; w drugiej połowie tegoż reka deficyt 
ten wynosi 16 miljardów 344 miljony; w. 


pierwszej zaś połowie roku bieżącego prze- 


widziany jest deficyć w. okrągłej suie 
28 miljardów 744 miljonów rubli, Koleje 
żelazne, które w r. 1916 dawały 1,200,000 
rubli dochodu przemystu w r. 1918 — 6 
mitjardów deficytu, ch 
Nacjonalizacjia przemysłu, która we- 
dług projektodawców miała przysporzyć 
skarbowi bajeczne sumy, spowodowała u- 
stania normalnego wpływu podatku prze: 
mysłowego i kosztowała skarb w r. 1918 
około 3 miljsrdów rubli. - 
- Napływ pieniędzy papierowych (który 


wielbiciele bolszewizmu w innych krajach 


przypisują miedorzecziiości rządów kapita- 
listycznych), powoduje w sowieckiej Rosji 
zupełny spadek wartości waluty. Niesły» 
chana zwyżka cen na wszystkie produkty 

rowadzi do tego,iż w Rosji sowieckiej 
nie liczy się już pieniędzy lecz waży na 
Junty i wreszcie powraca się do barbarzyń= 
skiego i uciążliwego sposobu wymiany w 
naturze, 

Widzimy więc do czego sprowadza 
się bilans bolszewizmu, który posiada, nie- 
stety, swych wyznawców i w naszej oje 
czyźnie. Biłans ten można streścić w 
dwóch słowach: bankruciwie i ruinie. 


Komisarze koliszewiesy 


musieli wyznać to wszystko i dlatego 
też, chcąc przedewszystkiem siebie rato~ 
wać od słusznego gniewu otumanionego 
ludu, zwrócili się do przedstawicieli mię- 
dzynarodowego kapitalizmu zZz prośbą o 
pomoc, ofiarując najbardziej bezczelne kon- 
cesje tak znienawidzonym przez siebie re- 
prezentautom wielkiego kapitału. 

Były chwile, iż pod.wpływem kapita- 
listów amerykańskich, przeważnie żydów, 
koalicja zamierzała przystąpić do pertrak- 
tacji z bolszewikami. Zaprosiła ich nawet 
na wyspy książęce, 

Dzięki prasie francuskiej i silnemu 
odruchowi zdrowej opinji publicznej we 
wszystkich krajach ententy, pertraktacje te 
należą dziś już do przeszłości, 


7 
| 
| 


OK AR ARR CÓW AAE ieina aneen 


 unaprężeniem 


osobistości politycznych I jedną z 


polskiej komisji w sprawie Sląska Cie- 
szyńskiego rozpoczynająćych się w nie- 
dzielę. E | | SE 
'Dziennik ten podkreśla. ogromną 
wagę osiągnięcia zgody, zaznaczając ża 


| razem niekorzyści, któreby wyniknęły zo. 
pozostawienia tej sprawy rozstrzygnię- - 


ciu radzie 4-ch. Wprawdzie nie żywi- © 
my fantastycznych nadziei, oświadcza. 
autor artykulu, iż nasze. żądania w ca- 
łaj pełni będą uwzględnione, jednakże 
także polacy nie mają w tym interesu 
ażeby neu'ralnym rozjemcom pozosta 
wić rozstrzygnięcie. Wo 
- Doświadczenia jakie polacy: porobi-. 


li w. sprawie granic w Poznańskim i na 


Górnym Śląskim; nie, są takle, ażeby 
pozwoliły stawiać wszystko na jedną 


kartę. Nie jest w interesie polaków ob- 
ciążenia i tak już ciężkiej swej sytuacji 


politycznej w Paryżu jeszcze sprawą. 
cieszyńską. | 

Prezydent 
czna dle gavome krek 


Paderewski ustalił fwyty- 


ła powodzenie, to wynik jej mimo ewen- 
tualnego sprzeciwu jednostek będzie przy” 
jęty przez rząd polski. Ch: ciaż jesteśmy 
przekonani o korzyści bezpośredniego po- 
rozumienia to jednak nie możemy Się Z 
tym taić, że nie spodziewamy się pomyśl- | 
nego wyniku rokowań. sę 

Nie chodzi tylko o rozwiązanie sprav 
wy narodowościowej na tej ziemi, 

- Kopalnie śląskie i kolej koszycko-bo- 
gumińska mają znaczenie ogólno państwo- 
we. Przemysł i rozwój gospodarczy Sło- 
waczyzny zależy od węgla śląskiego. Wę- 
gla tego potrzebuje także przemył pół- 
nocny Moraw i Sląska. < | 

Od wyniku rokowań dzisiejszych za- 
leży bardzo wiele, Być może, Že w Kra- 
kowie położona będzie platforma dla 
przyszłego współżycia, ale być też może, - 
że to współżycie na długi czas pozosta- 

uderemnione. Dlatego cały naród z 
śledzi przebieg rokowań. 

= U nas pragnie każdy porozumienia, 
kończy się artykuł, glos mają polacy. 


Zmiany w gabinecie francuskim. 

Paryż, 20 lipca (PAT)— Havas. Ministar 
Boret wręczył wczoraj rano panu Clemen- 
ceau prośbę.o dymis'ę, którą ten przyjął. 
Clemenceau zauflarował tekę rolnictwa 1 
wyżywiania panu Noulens, byłemu ambs- 
szdorowi w R sji, który ją przyią!. 

Paryż, 20 lipca (PAT) — R:djo warsz. 
Nowy minister rolnistwa i wyżywienia p. 
Noulens jast jedną Z - najbardziej zaanych 
najsym= 
patyczuiejszych Liczy on lat 65, był BZE» 
fem gabinetu w różnych min steretwach, Od - 
roku 1902 był posłem də parlamentu, ' W 
roku 1910 został mianowany  podsekreta- 
trzem staan w ministerstwie wojny w gabi» 
necie Brianda, potem w roku 1918 mini- 
strom wojny w gabinecie Doamargea. W 


ka te 


nie 


( chwili wypowiedzenia wojny był ministrem 


Parlamentarze sowieccy panowie Bouil- 


iit i Stefenson przerachowali się. Wil 
son i Lloyd-George dali sie przekonać, Gó- 
rę wziął zdrowy rozsądek. Koalicja, za» 
wajłszy pokój z Niemcami, wypowiedziała 
wojnę Rosji sowieckiej. Ale czy na diu- 
go? Czy możne wpływy komunistów nie 
zaszachiują znowu: przewidującej polityki 
Clemenceau? W tem zagadnieniu kryje 
się cała powaga chwili, leży całe niebez- 
pieczeństwo dla rozwoju, a nawet istnie- 
nia kultury europejskiej, | | 
Qui sait tout. 


LJ 


skarbu w pierwszym ministerstwie Vivienie- 
go i zatrzymał tę tekę do 27sierpnia 1914 


"r. Następnie został wysłany do Rosji jako 


iny przed końsem 


ambasador. Powrocie z Rosji powierzono 
pauu Noulens pewną msją w Polsce. 
Zwycięski pochód Denikina. 
= Nauen, 20 lipsea (PAT). Radjo warsz, 
Wojska Denikina posuwają się W kierunku | 
wschoduim, sby skończyć okupowanie Ukra- 
lata. Armia Denikina 
liczy obecnie 200.000 Judzi i ustawieżnie 
wzrasta. 


owskieh. Jest nas | 


OSC - + $ $. : A 
e NEM . kam DE a pocz rip EREET (A WAŁ - EPE 
uziejd, Ze w Tusi puy Uśd EM ządzia miaa 


eatrPolski 
|. Cegielniana 63, | 


| Lwów, 20 lipca (PAT) Delegat. ge- 


kańców  Gaicji 


i -wschodniej następującą 
odezwę: 2 


polskiego żołnierza straszliwa wojna bra- 
obójcza ma się ku końcowi, Na kraj nasz 
prowadziła ona straszliwe nieszczęścia, 


niewinnymi, pianowe wygłodzenie: tysięcy 
ladności, rzucenie ich rozmyślnie na past- 
wę chorób zaraźliwych w tak zwanych ba- 
akach dla internowanych,  wydzieranie 
hoćby ostatniego grosza i ostatniej ko- 


ie można było ze sobą unieść. Nie tylko 
Polska ale także i ruska ludność jęczała 
- ponosiła ciężkie straty pod rządami tych, 
którzy aż nazbyt często mieli Ukrainę na 


mują walkę w iiaieniu idei narodowych 
yli narsędziem w ręku odwiecznych wro: 
gów nie tylko Polski, lecz i Rusi, jak ca- 
ej zresztą słowiańszczyzny, 
W . ślepej nienawiści zapowiadając 
i przez nich tak znienawidzeni polacy są 
szakże krewnymi, sąsiadami i przyjaciół» 
mi rusinów, że oba te narody są tak ści- 
le od. wieków sprzęgnigte, że żałoba 


„da zwala się także na czyniących krzywdy. 


sty, jedynie z kojącym słowem pokoju. 
„Sprawców mordów `i tabunków dosięgnąć 
-musi karząca sprawiedliwość, jednakże 
ludność spokójna, pewna być może, 


Czam równe prawa tak samo rusinom jak 
„i polakom, jednym i drugim poręczam 
-bezpieczeństwo życia i mienis, 


 miężeniem i teraz także pozcstaniemy 
„wierni swojej tradycji i swojej kulturze. 


jącym . każdemu jego prawa narodowe i 
swobodę wyznania, wytężajcie wszystkie 
-sily dla zagojenia ktwawych ran zadanych 
przez wojn», KS: 

- Zgodne pożycie obu bratnich narodów, 
„wspólna ich praca stanie zadatkiem po» 
myślnej. przyszłości tego wszystkim nam 


-tek wojny. 
= Generalny delegat 


Ę (-) Kazimierz Gałecki. 
Lwów 20 lipca, 1919 r. 


Przybycie delegacji czeskiej do 


| Krakowa. 

3 Kraków, 20 lipca (PAT) — Delegacja 
czeska złożona z 12 członków wraz z 
kancelarją przyjechała pociągiem pospiesz- 
nym do Piotrowic, stacji demarkacyjnej na 
Sląsku o godzinie 6 wieczorem w sobolę, 
Tum p'zesiadła do /nadesłanego specjal- 
nego wagonu salonowego. 
= Od Piotrowic delegacji towarzyszył 
rotmistrz Ruciński-Czaczka. Ekspres za- 
trzymał się tylko w Trzebini, gdzie do 
wagonu wsiadł delegat ministecjum spraw 


" zagranicznych Gustaw Olechowski, witając 


delegację w imieni1 rządu towarzysząc jej 


o godzinie 8 min. 30. Na peronie ocze- 
kiwali delegację czeską pan  Biesiadecki, 
zastępca generalnego delegata rządu oraz 
prezydent miasta Krakowa, który wpro- 


dworcu i tu powitał ją w serdecznych 
słowach imieniem miasta, 


-_ legacji jej prezes-pan Stepanek, radca le: 


gacyjny ministerjum spraw zagranicznych 


* w Pradze. 


Hotelu. Polscy delegaci zjechali bądź w 
„sobotę bądź w niedzielę rano, = 
Prace kónierencji pokojowej polskoe 


będą do piątku, . ja: | 
| Kraków, 20 lipca (PAT) — Wraz z 
delegacją czeską przybyli, 3 przedstawicie- 
le prasy Czeskiej. | 38 


„go delegacji czeskiej prezydent Fedorowicz 
"następująceimi słowy: Jako prezydent te- 


imieniu rady miasta Krakowa, witam ca. 


łym sercem ze staropolską gościnnością: 
"Gość w*dom, Bóg w dóm. J 


Ę ; | | „Redaktor naczelny: Józef Petrycki, 


Polacy do rusinów | |. 


ralny dr. Gałecki wystosował do miesze- 


Zrządzeniem Opatrzności i męstwem 


Ozpętawszy nienawiść ślepą i dzikie in- - 
tykta. Niezatartą pozostaną hańbą mor- 
derstwa, pastwienia nad bezbronnymi i` 


zuli obok niszczenia dobytku, którego - 


stach. I tam, gdzie mawiali, że podtrzy- 


„dów szczęśliwa. 
agładę Polski zapomnieli wichrzyciele, że 


najlepsze 
„jednych spada kirem na drugich i krzywe 

Rząd polski idzie nie z ideami pom- 
że 


-nikomu włos nie spadnie z głowy. Pore- - Fiulaojy, że aljsnci przyjmują jej 


Nigdy Polska nie splamiła się ucię« 


| Powrżcajcie wszyscy do waszych sa- 
-dyb i do waszych zajęć. Posłuszni zasa- | 


dom przez nas szanowanym, ubezpiecza- | Wną ilość robotników w: celu uporządkowa 


nia pól bitew, Prawdopodobnid koniecznym 


 drogiemu kraju, który tyle ucierpiał wsku- | 


"niesprawiedliwe. 


„do Krakowa. Do Krakowa pociąg przybył | 


wadził delegację do salonu honorowego na 
ktatu i komisja Spitzbergu, 


Prezydentowi dziękował w imieniu de- 
Delegaci czescy zamieszkali w Grand 


-czeskiej zaczną się w. poniedziałek i trwać 


-~ Na dworcu przywitał przewodniczące- *| 
ła tych terytorjów. 


'go grodii witam czcigodnych panów w 


„szkód, jakie. 


Poniedziałek 21 lipca r. i EJ 


- a 


dstawienie ZAW 


głość. Na polu odbudowy ojcowizn na: 
szych czeka nas wielka praca, 

W przededniu historycznych Waszych 
narad z reprezentantami narodu naszego 
składam na Wasze ręce czcigodni Pano- 
wie, dla konferencji. pokojowej. czesko-pol- 
skiej najszczersze życzenia owocnych o*- 


- brad, których z utęsknieniem naród nasz 

wyczekuje, pragnąc co rychłej stanąć: do | 
warsztatu pracy publicznych dla dobra |. 
| ojczyzny. Bądźcie Panowie w murach |- 
jak u siebie w | 


drogiego nam Krakowa 
domu, 
-Na to przemówienie odpowiedział i- 
mieniem delegacji czeskiej przewodniczący 


dr. Stepańek: 


„Panie Prezydencie! Dziękuje panu 
najserdeczniej za jego bardzo o łaskawe 
słowa. Rasa "a 

'Wyrażono życzenie, aby. historyczna 
chwila, w ktorej rozpoczynają się narady, 
przedstawiciele obu bratnich narodów: 
czeskiego i polskiego była dla obu nato» 
Sam fakt, że czesko-sło- 
wacka delegacja po nieporozumieniu, jakie 
między nami było, przyjeżdża do Krakowa 
jest jak sądzę, dostatecznym dowodem 

«woli czeskiego narodu i jegos 
oficjalnych przedstawicieli, aby z narad 


krakowskich wynikła zgoda mędzy obu | 
bralnimi narodami „Quod felix fanstunque 


eyeniat*, A | a, 
Finlandja ma zdobyć Petersburg 
Sztockholm, 20 lipea (PAT). . Z Pary: 

ża donoszą, iż rada 5-ciu postanowiła wy- 

słać notę do Hslsingforsu zizawiadomieniem. 
pomoc 
wojskową w celu zdobycia Peteraburga. 
150,000 robotników do porządkowania 
E Nauen, 20 lipea (PAT). Radjo warsz. | 
Rząd niemiecki zobowiązał się wysłać pe- 


będzie wysłać tam 120.000 robotuików nie» 
mieckich, Francja ze swej strony wyśle 
30.000 robotników. A 


Austriacka nota pokojowa, 

- Nauen, 20 lipca (PAT). Radjo Warsz. 
Delegacja pokojowa Austrji niemieckiej 
wręczyła konferencji pokojowej notę z- 
umotywowaniem propozycyj, aby spra- 
wę granic i sytuacji prawnej Ausfrji w 
stosunku do innych narodów, jakofeż 
sprawę warunków pokojowych między 
Austrią, a państwami nieprzyjacielskie- 
mi załatwiono w samym traktacie po- 
kojowym. Co się tyczy spraw politycz- 
nych i ekonomicznych państw byłej mo- 
narchji austrjackiej, mają one być roz- 


strzygniąte przez specjalną komisję zło- 


żoną z przedstawicieli 5 głównych mo- 
carstw oraz przedstawicieli wszystkich 
państw powstałych z monarchii austrjac- 
kiej. Inna nota w sprawie klauzuli o. 


„narodach uprzywilejowanyćch oświadcza, 


że warunki narzućone niemieckiej Au- 
strji w sprawie handlu przemysłu, są 
Nota żąda tych sa- 
mych warunków, jakie zostały przyzna- 
ns innym państwom byłej monarchii. 


Dalsze prace nad pokojem, 
Lyon, 20 lipca (PAT). Radjo warsz, 
W sobotę rano zebrały się 4 komisje mię- 
dzysojusznicze, a mianowicie: bułgarska, do 
spraw węgierskich, komisją wykonania tra- 
Ta ostatnia 
odbyła pierwsze swoje posiedzenie. Ę 
Cosdo komisji bułgar kiej daje „Temps“ 


następująca wyjaśnienie: Członkowie tej ko- 


misji uważają, jak się zdaje, zadanie swoje 
są Bkoliczone, pozostawiając troskę ostatecz. 
neho załatwienia spraw granie bułgarskich 
najwyższej radzie. W łonie komisji ujaw- 
niły się dwie dążności: jedna chea wyklu- 
czyć Bułgarję zupełnie od wybrzeża morza 
egejskiego, druga chce. pozostawić jej do. 


stęp terytorjalny do morza, Układ, jaki 


bułgarzy będą mieli podpisać zawierać bę- 
dzie jedynie zrzeczenie się przez Bułgarję 
wszygtkich obszarów położonych poza pewe 
ną linją bez wciągnięcia do układu podzia. 
W sobotę po południu zębrała się ko» 
misja naprawy szkód, Zajmowała się ona 
kisuzulami odnoszącymi się do naprawy 
maja być wciągnięts do układu 

z Bułgarją. Slós a... AŚ DALA 


r j "Wtorek, 22 lipca r. b. po cenach popularnych l 


"Dom otwarty | „Kc 


Ę 8 


_ We wielkiej paścisnie wszechświato- Jee 
wej wojnie oba pobratymcze narody: cze- | - 
ski i polski otrzymały wolność i niepodłe- - 


do której | 
 wSzygcy w zgodzie stanąć musimy. | 


| przewidziana wszelka dyskusja, 


p 


| pan wiceminister". 


Kom. w 5 aktach M. Bałuckiego. 
z z WE TEE SR WREN ZAM a — NSS 


Dalej radny Zakrzewski mówił o wynikach 
prac Rady Miejskiej m. Łodzi. "Wreszcie 
radny Padlarz poruszył sprawę bezrobot: 
nych. Po przemówieniu mówców -progra= 
mowych usiłowali zabrać głos komuniści, 
przybyli licznie na salę. Ponieważyjednak 


wiec był całkowicie tylko o charakterze . 


informacyjnym i w programie nie była 
przeto 
prezydjum wiecu komunistów do głosu 
-nie dopuściło. Mimo to komuniści usiło- 
wali gwałtem przemawiać. Jednakże bez- 
skutecznie, ponieważ większość zebranych. 
przyjęła postawę protestując, 5 

Wobec tego komuniści podnieśli 


je Trocki! precz z rządem, precs z armial. 


ją rewolucyjne Węgry! i t..p. Wobec tego 
 prezydjum wiec rozwiązało i zebrani poczę- 
li opuszczać salę, Z 


słychać nowe 


- Z pobytu wiceministra spraw wojsko- 
wych, generała popor. Majewskiego w Łom 
dzie naj 

skiego robotnisy  oteczyll  wieeministra 
zwartym kołem, wanosząc entuzjastyczne 
okrzyki: „Niech Żyje Polaka", „Nisch żyje 
W W rękach robotników 
powiewały chorągwie o barwach naredo- 
wych. Wśród nieustających ckrzyków wie 
ceminister opuścił fabrykę. | Ra 


serdeczne przyjęcie, 


| jyraz swej radośei z jego pobytu w 
świadczając, że czują Bię  Bzczęśli- 


jednoczonej Rzeczypospolitej Pol- 


serdeczności i uznania podziękował za przy» 
jęcie, „Na obecnych wystąpienie robotni- 
ków i przemową p. wiceministra zrobiły 
dobre wrażen'e. 28 s 
? zeciwko canie maksymalnej. > 
k} Magistrat miasta Pabjanic przed 
niami ustanowił w Pabjanicach 
ceny maksymalne, lecz obecnie zwrócił 
się do magistratu łódzkisgo z przedsta- 


ódź, Dzielna Nr, 1. 


>. : łami: 


- Nadeszły 
URTI ostrza 


Gilette, 
onsa > a 


| L PAYD ye 


ni (Ain 
Choroby . skórne 


LWADZKA 1, róg Piotrkowskiej 
Przyjmuje od 9—2414—8, . 


| pie- | 
kielny wrzask, wznosząc okrzyki: Niech ży- | 


Niech żyje dyktatura proletarjatu, niech zy». 


go? 
- Patrjótyzm robotników łódzkich, 


«By podnieść następujące. szczegóły: 
- Podczas awledaania fabryki Barciń-. 


nawisli do wiceministra 2 robotnicy, | 


mogąc pracować dla wzmożenia siły | 


n wiceminister w słowach pełnych 


i Tel. 23-54, - | | BR 

' Zakład Optyczno-Chirurgiczny z dzia- | | 
„fizycznym, chemicinym, elektro- | 

technicznym ortopedycznym, fotograficz, | 


oryginalne amerykańskie ma- || 


"LET" 
flndrzeja No 11. 


Godziny przyjęć: od 9—11 iod 
B—7 i pół p. p. Panie 11—12 rano, 


venera 1 nieme pick. | DI, Ge dodkowski | 


Choroby wewnętrzne 
(specjalnie. żołądka i kiszek) © 
a a. ul. Piotrkowska NB 12 


“Po raz ostatni! Krotochwila w 8 akt 
zoo 00... d Tatarkiewicz. _ — 


parenty z napisam': Niech Żyje rewolucyje. 
na Rosja i Węgry! Niech żyje Trocki! i t 


p -i ruszyli na ulicę, by sformować pochód- 
ulice miasta, Atoli 


demokracyjny przez 
gdy pierwsze szeregi komunistów wyszły z. 
podwórza na ulicę Kenstantynowską kordon 
policyjny, ustawiony dla przestrzegania pos . 
rządku, zawezwał zebrąńych do zwinięsia ` 


mię, gdy zaś wezwania nie usłuchamo, ke 
don dał salwę w górę na postrach. To 
poskutkowało, albowiem bohaterowie za: 


li się do domów, . każ BR 
 Komunistka przy pracy. 
| (k) Przy ul, Długiej pod nr. 23 uj 
| to komunistkę Marjannę Tarnowską, pod: © 
czas przenoszenia pod  fartuchem paczek - 
odezw komunistycznych, — o ooon 

-= Przemytniczką idei leninowskich «í 


Rozpędzenie tajnego zeb 
> mia komunistów. - 
-2 O drugiej po północy przy ul. C 


wieniem, iż ponieważ w Łodzi. n 
cen maksymalnych, przeto dosta 
pabjaniccy pomijają. to miasto 


wożą artykuły swe wpros 
na czem cierpią mieszk 
W konkluzji Pabjanice zapbrop 
„Łodzi zaprowadzenie w imię solidarno 
ci również giosownych 'Gen maksyma 
nych. Na powyższe magistrat Kodzi « 
trzymał od Wydziału zaprowjantowania 
(miasta opinję, iż ustanawianie lokal: 
nych cen maksymalnych jest przez min. 
_aprowizacji niewssazane,fjponieważ min. 
opracowuje cennik maksymalny dla ca- 
„łego kraju, oraz przewiduje przy wpro- 
wadzaniu lokalnych - cen skutki, na ja- 
kie użalają się Pabjanice. = 


pay TEES nk | 


| Teatr Polski, 0200 
, Dziś w poniedziałak widowisko zawie: 


go humoru i dowcipu komedję M. Bałuc: 


go zespołu. Ceny miejsu popularne. - 


W środę ukaże mię „Komendant Turm", | s 


Każde przedstawienie tej krotochwili , za- 


pełnia widownię po brzegi, dzięki dowei 
Wi 


nej i swohodnej grzó artyątów z pp. 
niewskim i Puchalskim na czele. 
| -- Najbliższą z kolei pramierą bę 


aktowa satuka GŁ. Zapolskiej p. 


oszak 


ME: 


„składzie. mebił 


e : 


wienig |5 


4 - weneryczne 


d 5—7 po poł, 


transparentów antypaństwowych i rozejścia 


mieszek pierzchnęli, poczem zebrani rozesz= o 


dzono w areszcie, wdezwy skonfiskowano. 


(OLE 


 azóne, Jutro Teatr daje pełną słonacznee 


